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Działalność nawozu pod względem 
różności ziemi i płodów. 


Własności różnych nawozów, łatwo do róż- 
nych gruntów zastósować można; w użyciu nawo- 
zów na ich własności uwagę zwrócić należy. To 
jest na własność uzyzniającą, 1 mechanicznie dzia- 
łającą, dla tego każdy go podarz dowiedzieć się 
może, na który rodzaj ziemi jakiego inu nawozu 
potrzeba. 

Na lekką rolę potrzeba nawozu mocno ży- 
wiącego i spajającego, u' zatem gnoju doskonale 
przegniłego; również muł będzie tutaj właściwie 
użyty. 
= Im rola lżejsza, tem kosztowniejsza do na- 


| wisżiena będzie. ponieważ tem lepszego gnoju 


wymaga. 

Role taką lepiéj nie tak często nawozić, ale 
kiedy się ta czyni; należy użyć gnoju najlepszego 

Role mocno gliniaste, lubo je dobrym gno- 
jem nie popsuje, jednak stomistćj mierzwy, któ- 
rój produkcya i wywóz łatwiejszy, użyć można. 
Ziemia mocna potrzebuje bardziej jeszcze rozpulch- 
nienia, niż użyznienia; mierzwa słomiasta ten sku- 
tek sprawi, że przysypana orką, nie dozwoli przez 
czas niejaki skibie spoić się ze spodnią warstwą 
ziemi; skiba dłużćj będzie wystawioną na działa- 
me powietrza, i łatwićj się rozkruszy. 

Tłuste gliny posiadają zazwyczaj obficie po- 
żywnych części, ale z przyczyny mocnćj swojćj 
spoistości, nie wypuszczają ich z siebie, ponieważ 
są trudne do rozpulchnienia, rośliny korzonków 
w nich rozkładać nie mogą. Na takie role wa- 
pno, popiół, margiel wapnisty skutecznie działać 
będą, i istotnie obudzą te rodzajne, ale uśpione 
częsci. 

Rola torfata jest nieurodzajną, dla tego, iż 
roślinne w nićj znajdujące się części, znikły przez 
zbyteczną wilgoć. Jeżeli takową ziemię osuszyć 
można, wapno na nią także najdzielnićj skutkować 
będzie, ponieważ roślinne schudnienie wątła oży- 
wi i do zguiciu przysposobi. Te części roślinne 
obumarłe, rozgrzane przez wapno palone, gniją i 
obracają się w humus. Lecz tylko w takim ra- 
zie można to uczynić jeżeli woda tam już nie 
postoi, inaczćj próżnyby był wydatek cały i pra- 
ca. Woda nietylkoby nie dozwalała przyorania 
wapna (co uczynić po nawiezieniu jak najspiesznićj 
trzęba,) ale nadto gasiłaby wapno zbyt gwałtownie, 
a właśnie wolne gaszenie jest tutaj najskuteczniej- 
sze, gdyż stopniowo na części roślinne działa. U 
nas na Górnym Szlązku gdzie o wapno nie tru- 
dno, można bardzo tanim sposobem przyprowadzić 
rolę do kultury na czas długi mianowicie na tłu- 
stych glinach: ziemiach torfiastych. 

Rolnictwo nie jestto machina, która kiedy 
raz zbudowana i w bieg puszczona, bez dalszych 


Polskiem 60 kuj; 
W Krakowie w księgarni p. dr. 


zabiegów umysłowych postępuje. Wiedza rolni- 
ctwa trzyma środek pomiędzy naukami nechani- 
cznemi i umysłowemi; oparta jest wprawdzie na 
pewnych mechanicznych zasadach, ale od zastóso- 
wania tychże najwięcćj zależy; zastósowanie zaś 
zawisło od tylu różnych i zmieniających się oko- 
liczności, iż jedynie rozsądek gospodarza. z tćj 
rozmaitości środki do celu prowadzące wybrać 
zdoła. Grospodarz, któryby umysł swój samemi 
tylko mechanicznemi obarczył rachubami, naj- 
mniejby był zdatnym do prędkiego użycia wła- 
ściwych środków w rolnictwie i natrafiłby na naj- 
większe zawody. 

Jeźli zastósajemy różne nawozy do różności 
ziemi, tem samem one do różnych produktów za- 
stósowanemi będą. 

Margiel gliniasty dobry jeśt bardzo na pias- 
czyste ziemie. Jeżeli się znajduje takowy, jak 
to się często u nas zdarza, pod ziemią, i to nie 
głęboko, będzie to nawóz najtańszy jaki mieć 
można, ponieważ jeżeli się wszędzie znajduje pod 
pierwszemi warstwami, wydobyć go na powierzch- 
nią bardzo łatwo. Kopie się na polu do nawie- 
zienia rowek dwułokviowy, piasek z wierzchu wy- 
rzuca się na brzegi rowka po obu stronach; jak 
się dojdzie do marglu, wyrzuca, się pierwsza je- 
go warstwa dalój druga i trzecia także za ten 
piasek na kupki, które ludzie z przygotowanemi 
do tego taczkami, trochę daléj od rowku tam 
gdzie margiel z pierwszćj warstwy nie doszedł 
rozwożą po tarcicach dla tego położonych, ażeby 
taczkami 1żój jeździć było. Jak już się z rowku 
tyle marglu wydóbędzie, że kopiąc głębićj bardzo 


by zmudną robota była, zarzuca się rowek pia- | 


skiem z niego po obu wyrzuconych stronach, a 
ponieważ piasku tego nie będzie dosyć do zarzu: 
cenia zupełnie rowku, stanie się to późnićj orząc 
potem zawsze ku rowkowi. Kiedy się z jednym 
rowkiem ukończy robota, kopie się drugi w ró- 
wnoległym kierunku, w odległości zelażnój od 
ilości dobytego margiu z pierwszego, i równie jak 
z tym pierwszym się postępuje. 

Zwykle na morgę jedną rachuje się 720 ta- 
czek 2 stóp sześciennych. Od stu taczek wywie- 
zionego marglu płacąc po 1m. a zatem morga koszto- 
wać może około 7 m. oprócz rozrzucenia kupek, 
które ludzie zostawiają tak jak są po przewróce- 
nin taczek. 

Potrząsanie gipsem roślinność niektórych zie- 
miopłodów pomnuaża. Urzymywano że działa on 
przez liście, i że dla tego siać go należy wtedy, 
kiedy koniczyny lub strąkate płody lub nareszcie 
rzepaki liście już mają, doświadczenia przekonały, 
że siejąc go żaraz po zasianiu koniczyn, równie 
dobrze działa, a zmoczywszy groch lub wykę i 
w gipsie przerobiwszy kilka razy. tak, żeby te 
ziarna w nim się oblepiły, daleko lepićj i mocniej 
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a zatem nietylko przez liście gips działa, 
ale i dostawszy się w ziemię, lepiej skutkuje. 
Głównie gips tylko na liściowe rośliny skutkuje; 
i tem mocniój, im więcój kwasu siarczanego ,w s0- 


bie zawiera. Gips szlązki co do jakości nadzwy- 
czaj jest urodzajny jak i inne zagraniczne. 


Giówne narzędzia rolnicze do upra: 
wy roli. 


Plug jestto narzędzie ze wszystkich rolniczych 
maszyn najtrudniejsze da zrobienia do wymyślenia. 
Parowe młockarnie jako też wszystkie inne ma- 
szyny z wszelkiemi możliwemi ulepszeniami, po- 
trzebowały do ich udoskonalenia i ukompletowania, 
wynalazców i konstruktorów, sprytu dowcipu szczę- 
śliwego instynktu, lecz do zbudowania dobrego 
pługa, w tój jego pozornćj wielkićj prostocie, po- 
trzeba wiele więcój. potrzeba natężenia wyższych 
władz umysłowych. Trzeba niemałego natężenia 
umysłu matematycznie wykształconego i rozwinię- 
tego, ażeby sobie wyobrazić, co się ze ziemią dziać 
musi, na tak lub owak giętkićj odkłam. Nawet 
po prostu na to, ażeby jasno pojąć różnicę w 
gięciu dwóch odkłani; cóż dopiero gdy przychodzi 
zdać sobie sprawę z działania siły pociągowój, 
ciągnącćj gdzieś tam za grządziel lub słupicę, a 
działającój na ziemie za pośrednictwem giętych 
w różne kierunki powierzchni. — W związaniu 
tego wszystkiego, leży taka wielka trudność, że 
dotychczas mało kto dać mógł model dobrego 
pługa. — Chcąc pługi próbować, trzeba podzielić 
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gatunków pługów, wedle roboty do którćj są prze- 
znaczone. Nie ma podobieństwa porównywać ze 
sobą np. trzyskibowe Rosenberga Lipińskiego z 
jakim sześciokonnem zgłębiaczem, a nawet nie 
można porównywać że sobą pługów z długiemi 
odkładnicaini, do órki na ziemiach spoistych wil 
gotnych zadarnionych, z pługami o krótkich od- 
kiadnicach; jedne przewracają skibę i mają zu- 
pełnie ją przewracać, drugie stawiają ją, powinny 
ją stawiać i tylko pod tym warunkiem są dobremi. 
Jak wyżćj wspomnieliśmy, że mamy kilka gatunków 
pługów, które mnićj więcćj opiszemy co do ich zalet 
i praktyki i tak np.: 1 rodzaj pługów, strugacze 
przeznaczone do bardzo płytkićój a zarazem dro- 
bnćj órki, dobre do pierwszćj órki na ugorze; 
lecz całkiem nie przydatne do prawdziwój uprawy, 
ani też do przyorywania gnoju. — 2 rodzaj, pługi 
całkiem skibę przewracające. czyli biorące skibę 
szerszą niż grubszą, z odkładnicami stósownie 
długiemi do podobućj órki, pługi te byłyby pra- 
ktyczne na darń i musiałyby lepićj niż inne, 
wszelki przyorać nawóz. 3 rodzaj, pługi z kró- 
tkiemi odkładnicami, bardzę niekorzystne na za- 
darnionym a spoistym gruńcie, niedokładnie mierzwę 


przykrywające, albowiem skiby stawiają, lecz za 
to niezrównane w rozkruszeniu skiby i spulchnie- 
niu zięmi. 4 rodzaj: pługi regulujące na znaczną 
głębokość, pod tą nazwą może nie bardzo właści- 
wą, rozumie się pługi o dwóch odkładnicach, za 
„sobą tą samą brózdą idących, z których druga 
zgłębia przez pierwszą wyoraną brózdę. 5 rodzaj 
pługi dwuskibowe, do sadzenia kartofli, pług do 
kultury leśnćj, do uprawy buraków. 

" Podzielone na pięć kategoryi pługi, mogłyby 
każden z swćj kategoryi współub:egać się o pier- 
szeństwo, trzebaby jeszcze ułożyć dla każdych o- 
sobne warunki.  Najpierwszym warunkiem jest 
ażeby były pługi dobrze rozkruszujące skiby, 
a to z następujących powodów: uprawę wy- 
kończyć można, ekstyrpatorami, kultywatorami 
kremrami itp. narzędziami; lecz doświadczenie 
nauczyło, że narzędzia te drogo pracują i w spe- 
cyalnych tylko przypadkach robotę tę całkiem 
dobrze wykonują, dla tego też lepszy dobry pług 
i brona, a zdanie to podzielą niomal wszyscy rol- 
nicy. Sądzimy że nie orzemy na to, żeby inwentarz 
męczyć i żelazo zużywać, lecz na to, żeby ją 
spólchnić o ile możności dla powietrza przepu- 
szczalną uczynić. Pługi więc 3go rodzaju, za 
normalne uważane być niogą, resztę narzędzi tylko 
w specyalnych przypadkach. — Staraniem gospo- 
darza o ile możności o pługi oryginalnćj konstru- 
keyi, Wszelkie naśladowania są zawsze bardzo 
niedokładne i dwa pługi pod tą samą nazwą w 
dwóch różnych wyrabiane fabrykach będą z pe- 
wrością dwoma różnemi pługami. 

Naśladowanie pługa zdaje się nie być rzeczą 
łatwą do panów fabrykantów, nie mogą się oni 
zdobyć na doskonałość pod tym względem; nawet 
zkąd inąd bardzo polecenia godne fabryki, pługi 
wszelkie niedbale naśladują — wolą naturalnie 
całkowicie używać swych sił inteligencyjnych, do 
naśladowania jakićj wielkiej machiny sprzedającej 
za pare tysięcy talarów, niżeli skromnego pługa, 
którego jednakże tysiące się robią, pojedyńczy 
exemplarz nie dość drogo się sprzedaje, aby zwró- 
cit uwagę panów fabrykantów. Fałszywie zrozu- 
miany ten irteres własny, który jest z krzywdą 
społeczeństwa. W interesie zatem gospodzrzy 
leżeć powinno, zachęcać panów fabrykantów do 
przypatrzenia się od czasu do czasu, że ten i ów 
pług, bez natężenia myśli zrobiony. który jeszeze 
nie jest praktycznym. 
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Uwagi nad siewami jarzyn a miano= 
wicie jęczmienia, owsa i wyki. 


Siew jęczmienia najpewnićj udaje się po kar- 
toflach; w tym razie sieją go jedni pod skibę, 
inni na skibę, inni zaś przyorują go od razu extyr- 
patorem, co najlepsze dla jęczmienia. Po zie- 
mniakach, należy przed zimą podorać a na wiosnę 
przed siewem zbronować. Po oziminie sieje się 
jęczmień na dwie skiby; na zimę należy podorać 
pod jęczmień, z wiosny bronować i siać albo na 
skibę albo pod skibę. Bywa także, że sieją ję- 
czmień na Świeżćj mierzwie: natencząs przyorywa 
się mierzwę na zimę, radli z wiosny, a późnićj 
orze się do siewu. 

Siew jęczmienia dwurzędowego musi być 
wczesny, skoro tylko już nie ma nocnych przy- 
mrozków, najdalój w początku Maja; czterorzędo- 
wy ma czas do końca Maja. Jeżeli spadł deszcz 
zaraz po siewie, a potem upałem słońca ziemia 
się spiekła, nim zupełnie powschodzi, natenczas 
trzeba wałować jęczmień, przez co skorupa się 
złamie a rośliny się wydobędą. 

Jeżeli kto miewa na swoim polu wiele łapu- 
chy, która głównie w jęczmieniu wzmagać się lu- 
bi, ten powinien siać jęczmień] pod skibę i do- 
piero kilka dni późnićj bronować, aby zniszczyć 
zarody łapuchy, o ten. już w przeszłym numerze 
mówiliśmy. Jęczmień dwurzędowy wymaga sil- 
niejszój uprawy aniżeli czterorzędowy. 
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3% z pomiędzy wielu gatunków. najlep 
jest biały zwyczajny. Ziemia pod owies może 
być i lekka, lecz im lepsza rola, tem lepszy wy- 
da zbiór a najlepszy” bywa na nowinach Bo zie- 
mniakach i grochu. Uprawa pod owies prawie 
ta sama co i pod jęczmień. 

Jeżeli kto ma suche, choć tortiaste. łąki któ- 
re nie wydają an dosyć ani zyznćj trawy, ten 
niech poderze te łąki w jesieni, zbronuje dobrze 
na wiosnę, dłażkując ciągle, a skoro dobrze ugła- 
dzi, niech sieje owies i znowu dobrze dłużkuje, 
a pięknie się zrodzi. Owies jezt to jedyne zboże, 
które na takich łąkach w pierwszym roku się u- 
daje: w drugim roku, dodawszy mierzwy, można 
tam rzepik siać. Jeżeli ta uowina w drugim ro- 
ku jeszcze nie dostatecznie się uprawiła, można i 
w drugim roku jęszcze raz owies siać, a dopiero 
w trzecim roku rzepik na mierzwie. Jeżeli zaś 
położenie takich łąk jest pod rzepik za nizkie, 
można dwa i trzy razy. rok po roku, owies siać, 
w końcu owies podsiać trawami, a już teraz bę- 
dzie zyzna i dobra łąka, tem więcój, jeźli mie- 
rzwy się dodało. Owies lubi chłodzące kwasy w 
roli, dla tego też się zrodzi, jeźli choć tylko | 
lekko nawiezie się w jesieni błota z bagien na 
rżysko lub podory i razem z siewóm się przy- 
orze. 

Siew owsa powinien być wczesny ; są okolice, 
gdzie owies dopiero w początku Czerwca sieją; 
ule to jest rzecz doświadczona, że późne owsy 
mogą dać wiele słomy, lecz zawsze dadzą mało 
ziarna. (Główną jest rzeczą, aby wilgoć z zimy 
popierała owsy, dla tego też w razie suchego lata 
bywa po kilkaskibowój uprawie lichy owies, bo 
przez to przerzucanie roli ziemia się zbyt wysu- 
sza. „Jeźli jest późny siew, natenczas jest bardzo 
skutecznie wałować po zasiewie; również trzeba 
wałować, jak przy jęczmieniu, jeźli po zasiewie 
spadł deszcz a w skutku następnćj spieki twarda 
skorupa się uformowała. 

Wyka zwykle sieje się albo na ziarno, albo 
na zieloną paszę. Siew wyki ma same warunki 
uprawy jak groch. Wyka na zieloną paszę sieje 
się w ugorze przed pszenicą na świeżćj mierzwie. 
Z siewem wyki na ;zieloną paszę można pomięszać 
jakąś część owsa, nieco grochu, jęczmienia i bo- 
niku na którym wyka się unosi i u spodu nie gnije. 
— Wykę na zieloną paszę nie sieje się 6d razu 
wszystką ale zazwyczaj w dwóch ustępach czasu, 
raz — równocześnie z grochem, drugi raz — 
cztery tygodnie poźnićj, a to w tym celu ustępa- 
pami czasu, aby jeszcze w żniwach mieć świeżą 
nieprzestalą wykę. — Jeżeli kto chce wykę w 


większych rozmiarach na zieloną paszę siać i su= 


szyć na siano, niech ten większy kawał wyki za- 
raz przy pierwszym razie zasieje, bo wyka w dru- 
gim ustępie czasu zasiana już niepewna. Wykę 
na zieloną paszę należy gęsto siać, aby ziemia 
zupełnie się pokryła. 
pnego roku sieje się przy grochu i w równym 
czasie z grochem, aby potem po wyce i grochu 
można zarazem pod żyto uprawić. Wykę na siew: 
sieje się rzadzićj jak na zieloną paszę. Nigdzie 
więcój jak pod gęstą wyką zbierają się gazy, któ- 
re rolę wzmacniają i na następne zboże wielce: 
wpływają. 


Które roje powinien pasiecznik od 
zguby ratować i takowe poprawić ? 


Może być rój, nie mający matki, jeżeli jest 
zamotyliczony, zaperzony lub gnilcem zarażony. 
Takie roje powinien pasiecznik o ile się da po- 
prawić i nie pozwolić, aby zupełnie przepadły. 

Jak się poznaje rój, który nie ma matki, o 
tem się już mówiło. Gdy więc pasiecznik pozna, 
że rój nie ma matki, naprawi go, jeżeli mu założy 
czerw pszczelny niekryty, albo gdy mu da go- 
tową matkę, albo wyjmie z ula mątecznik zaskle- 


Wykę na siew dla nastę- 


piony, i włoży go do ula, w tórym sie 


łatwo zaraz inną _ 
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„się zamknie, a będzie klatka gotowa. 
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przyjął matkę, trzeba a ne Pat 
stracił, płodną lub „ak N 
bez matki. Rój który dopiepc 
me, Gý u a 
„swego osierocenia, co poznać z tego, że rój poczy- 
'na bardzo się niepokoić i wyć. Matki, które się 
ma dodawać rojom_ apalei . powinny być 
zamknięte w klatkach. 7 
Taką klatkę na matkę, może sobie każdy 
pasiecznik sam łatwo zrobić, z drzewa czworo- 
graniasty klocek, połtrzecia cala długi, pół 
tora cala szeroki, zostawić po pół cala po koń- 
cach, Środek wciąć zostawiając spód cienki. 
Wierzch ijeden bok zaopatrzyć w szcz zeble 2 Gien- 
kiego drutu, wbijając końce drutu, do © ych 
końców klocka, które zostały. Do boku drugie- 
go przyrznie się kloceszek i w nim.otwór z boku 
Szczebelki 
z drutu muszą być tak , geste, aby przez nie 
pszczoła robocza nie przeszła. Ohegc matkę 
zamknąć w klatce wyjmuje się z boku kloceszek, 
mótkę wypuszcza i kloceszek zasuwa się. “Nie 


| bierze się nigdy matki w pałce spocone, abchędzi 


sig z nią ostrożnie, aby jej nie uszkodzić. Matki 
się nie bać bo nie ukole, nie wpuszcza się nigdy 
dwóch matek do jednej klatki, boby się pocięły. 

Jeżeli ma się zamiar rojowi dać matkę wklatca, 
to trzeba kloceszek wyjąć, otwór zalepić cieniutkim 
płatkiem wosku, robiąc w środku płatka maleńki 


otworek. Grdy matkę w tak urządzonej klatce 
_podstawisz pod gniazdo w roju, to się pszczoły 


powoli do niej przyzwyczają, wosk odgryzą i matkę 
wypuszczą. Lecz zkiądże wziąść matkę, żeby jẹ 
można użyć dla roju bez matki? Matkę potrze- 

bną wyjmuje się z innego ula, ale tylko 2 ta» 
kiego można wziąść matkę, w którym jest podo- 
statkiem czerwiu, gdzie więc z czerwiu mogą bo- 
bie pszczoły w kilka dni matkę wygrzać. 'Naj- 
przód trzeba wiedzieć, że z prostej barci -matki 
nie dostanie się chyba, gdy ją się przypadkowo 
zobaczy i złapie. Łatwiejsza sprawa w daierżo* 

nie, bo tu można albo psżczoły -przez - otwór w:gó- 

rze wraz z matką wykurzyć, islhe /wyjmowaćpla- 
stry z uła, -dopóki na jednym -niatki wię nie 
znajdzie. Łatwo także matkę wykaszyć u.prastego 
stojaka poprawnego, z którego nagłówek da się: 
zdjąć i pszczoły do góry wypędzić wraz z matką. 

Kiedy z rojem wyjdzie kilka matek, wtenczas 
można je do klatek zabrać, zostawiwszy rojowi 
tylko jedną. be 

Matka da ta przechować w klateczce ` W ta- 
kim ulu, który nie ma żadnej matk. 'Veżeli się 
wyjęło z ula matkę płodną, to ją trzebż, w klatce 
włożyć między plastry napowrót do tego salnego 
uła, a będą ję karmić tak długo, dopóki” obie 
nowej tnatki nie wygrzeją. Dłużej nad "dwa 
tygodnie matki więzić nie można, be zmarńióje. 
Trzeba się starać, aby matkę użyć do haptzwy 
bezmatka, jak można najprędzej. 

Pszczołom, które utraciły matkę starg, albo 
się starą matkę oddaliło, aby im dać młodazą, 
można dac matkę zapłodnionią, albo nieżapłodiło- 
ną, albo dojrzały matecznik. Pszezołom, 
utraciły matkę starą, trzeba matkę Nową w 


| w klatce, włożywszy ją pod samo „gniazdo, aby 


ją pszczoły dobrze obsiąść mogły. "Gdy ię Yo- 
baczy że ją pszęzoły karmią i kiafkęy obs 
wtenczas klatkę się wyjmie, , klocek w wysunie, „otwór 
zalepi się woskiem, i napowrót „SIę wstawi, s 
pszczoły wnet ją z kiatki uwolnią. - Matki | pod- 
dawać najlepićj wieczór na noc. Uzasefn „pszczoły 
przyjmą matkę, gdy się ją oknem do uja wpuści, 
trzeba ją tylko trochę miodem posmarować, i a do 
ręki jéj nie brąć zwłaszóza zapóconój. 1 


uo ido wyrźnięcia | 
ostrego. Wysibając matecznik, należy uważać, , 
aby go nienszkodzić, więc nie ciąć przy samym. 
mąteczniku. Gdy SĄ dwa mateczniki razem, tie 
trzeba ich rezdzielać, ale oba wyciąć, nie. brać je. 
w ręce zapotonć i zaraz włożyć do ula, aby nie 
zaziębły. Trzóba matecznik założyć końcem- naí 
dół uiędzy czerw. Po dodaniu matecznika trzebit 
obec, hi 6 jay pie zg ir 
pszczoły wygryzły, to im trzęba spróbować inny 
zążołyć. 'Jeżeli pszczoły i drugiego matecznika 
nie przyjmą, natenczas trzeba im "dać żywą matke: 
Ks, Hen. Ot. 
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Kopóspondenopa „Postępu. Rolniczego. 


(Związek kltakcko-'alow$:) 
Wirek, d. 29 kwietnia. 
[) Wiec katolieko-polski. odbył się u nas w 


— 


dniu dzisiejszym. Śnieżna: zawierucha . przeszka- | 


dzała w oddali mieszkającym wiarygom 1 umo- 
żebniała liczniejsze» zebranie, mimo to przybyła 
pkoło 260 osób. Wiec otworzono o godzinie 43/4 
po południu, takowy zagaił p. Fostera, powołany 
ha. przewodniczącego, który powołał na sekretarza 
p. Kurpanek, Przewodniczący udzielił. głosu p.. 
redaktorowi Stanisła wowi Przynżczy ńskie-, 


szeń, zachęcał do jedności i. łączności polakom. 
ak. koniecznie: potrzebnej, dalój, ażęby stowarzy- 


izenia zawiązane coraz więcćj się podnosiły i. 


htrzymywały. * Następnie przystąpił p. St, P rzy- 


niczyński do obrad nad -statutam:, które wię-. 


kszością głosów uchwalone zostały. 
! — "Ntawarzyszenie to -założona jest. pod tytułem: 
„Związek katolicko-ludowy-dła/Wirku i 


nu, który wykładał o znaczeniu i skutkach:stowarzy- . 


okolicy.“ Gdy już statuta uchwalone zostały, 
przystępowano” do podpisu na członków, których 
pię zapisało w liezbie 122. ' Następnie członkowie 
pbrali zarząd sgkładnjący się 2 siedmiu vzłoaków, 
którży 'to człońkówie obrali z' pomiędzy sisbie 
prezes p. Festera i kasyera p. Odrobinę. Czion- 
kowie Zarządu są następujący: pp. Kasnól. Kaisig, 
Ignac Mrowiec, Jan Kurpanek, Aleks. Wilczek, 
Wincenty Pyka. - Dalćj zabrał jeszcze głos p. Bt. 
Przyniezyński iprzemawiał o Ojcu św., o obe- 
gnój sytuacyi i położeniu politycznym, państw:za- 
granicznych a następnie wzniósł toast na- eześć- 
Ojca św. odpowiedziano trzykrotnie wszyscy jako 
by jęden „Ńiech.żyje.* Na przyszłe zebrania, 
y_ię rje.“ Na przy 
które co dwa tygodnie odbywać się będą, liczba 
członków bez wątpienia zwiększać się będzie 
Członkowie przyrzekli gorliwie zajmować się pży- 
wianiem i zwiększaniem téj instytucyi, którój cel 
dostatecznie poznali. Zebranie odbyło się w wiel- 
kim porządku i z zadowoleniem wszystkich. Po- 
siedzenie ukończono o godź. "7 wieczorem. 


Sięczkarnia i śróiownik maneżowy. 


„Gdy często się 
zdarza, że na- 


lub nnój machi- 


tnąc! 


przed budydkami, mianowicie przed stodołą, a | giera pasowym i łączy się za pomocą pasa dru- 


degg jego komunikacyjny łamany idzie wprost, jak 
zwykłe, aż do obydwóch. Pomiędzy obie części 
drąga komunikacyjnego zakłada się ramę z kro- 


_ Jakim sposobem powiększyć i po: 
lepszyć udoj mieka? 


W Berlinie wyszło dziełko p. t. .„Praktigches 
Handbuch der gesamhiten Milchwirthschaft* (Prze: 
wodnik prąktyczny w, gospodarstwie ` mlecznóm.) 
Jaka środki powiększenia udoju i ulepszenia jąleka, 
podaje one następujące przepisy: 

' Chege powięksżyć adoj krów mlecznych, po-' 
trepa: re R 

"'1) Na 8 tygodni przed ocieleniem wyciągać 
palcami cyce, tak jak się to robi przy dojeniu. 

2) Na trzy miesiące przed ocieleniem kro- 
wom do zwykłćj karmy mięsza się dwa razy dziennie 
pó pat spraźohóśo tiianego siemienia. 

:%) Prócz tego trzy razy dziennie, również w 
karmie dawać po 2 — 3 stołowe łyżki mięszaniny, 
przyrządzenie z nasion aunyżu włoskiego kopru, 
proacku piołunowego z tatatakowym korzeniem, 
wszystkiego po_ 7 łutów i jednago funta soli; kiedy 

eko ulega zwarzeniu się, do mięszaniny po- 
wyższćj dodawać należy 2 łuty potażu. 

W razie zmniejszenia udojów, jeżeli takowe 
nie jest.skutkiem stanu chorobnego, lub złéj karmy 
zalecają się następujące środki: 

dj Ćztery razy dziennie po łyżce stołowój 
daje się: krowie mieszaninę, z dwóch drachm 
sirki antimonu (antim. sulfuc) proszku zwyczajne- 
go: z włoskiego kopru i jałowcowych jagód, każde- 
go po 8 tatów. 

9) Mięszają również z karmą proszek kminku, 
anyżu, biedrzeńca zwyczajnego (pimpinęjla sasifra- 
ga) a oprócz tego ,prószek z, korzenia goryczki 
entianna), rozpuszczony. w ciępłóm piwie. Nie- 
mniśj dobrze jest dawać cokolwiek siarki z solą. 

* "pla polepszęnia mleka dają krowom co drugi 
dzięś w napoju mieszaninę, składającą się: z ty- 
nsanku, szałwi, nśsienia kminku, włoskiego kopru 
i Blewcowych jagód, wys ych i utartych 'na 
proszek; dla 4 hib 5 krów dosyć jednój garści 

A Kiedy, krowa,, karmiąca cielę, ntraci mleko, 
daja fój? rano nAczćzo aż do skhtku, ciepły odwar 
z nasion włoskiego kopru w mleku, licząc Y; funta 
kopru na 1 kwzrtę mleka. Środek ten jest Tó- 


> Pr) 
Timem ILS i 


gi śrótownik. Jak gieczkarnią z prawćj strony, 
tak z lewój strony każdą inną machinę, np. śró- 
łownik, siekacz lub t. p. ustawić i za pomocą 


~ weu 


wnież pomocny dla kóz i owiec, lecz daje się im 
tylko połowa powyższój ilości, 

Mleko krów żywionych rzepą nabiera nieprzy- 
jeranego smaku, który zniszczyć można następują- 
(cemi śrędkami: 

1) Rozpuszcza się trochę saletry. w wodzie, i 
do każdych 30 kwart świeżo wydojonego mleka, 
dodaje się małą filiżankę tego płynu. 

2) Roztwarzają również 1 łut chlorku wapna. 
(Chlorkalk) w 3 kwartach wody i do kążdój kwarty 
wydojonego mléka, dodają '/, łyżki stołowój roz- 
tworu. 

3) Zlewa się mleko w naczynie i takowe za 
nurza się W kocieł z wodą; postawiwszy to na ogniu 
przez czas gotowania. mięsza-się dotąd, dopóki nie- 
przyjemny swąd nie zniknie. 

4) W naczynie do zbierania śmietany, prze- 
znaczonój na miasło, nalewa się na każde cztery 
kwarty, kwaterkę octu winnego. 

5) W rzepie przeznaczonćj.na karm, zrzyna, 
się z obu końców grube plasterki, oddając do 
użytku tylko środkową część. 


Patron Związku Spółek Zarohiko- 
wych ogłasza następujące pismo : 

„Komitet Związku Spółek Zarobkowych za- 
mierzał już w miesiąca czerwcu <wołać do Ino- 
wrocławia walne zebranie wszystkich Spółek za- 
robkowych. Ponieważ następujące tylko (21) Spółki 
przysłały sprawozdanie: w1- Brodnica; 2. Czempin, 
3. Gniezno (Ul), 4. Inowrocław, 6. Kowalewo, 
6. Krotoszyn, 7. Krzywiń, 8. Lissewo, 9 Miło- 
sław, 10. 'Mixtat, 11. Mogilno, 12. Oborniki, 13., 
Pleszew, 14. Pogorzela, 15, Poznań (Towarzystwo 
Przemysłowców), 16. Raszków, 17. Śliwice, 18. 
Śrem, 19) Środa, 20 Starytarg, "21. Xiąż, a bra- 
„knie jeszcze 73 sprawozdań, prawdopodobnie walne 
zebrahie nie odbędzie się. w czasie oznaczonym, 
jeżeli ręszta Spółek nie nadeśle sprawozdań jaki 
najspieszniój. W przyszłym tygodniu podamy spis 
tych Spółek, które sprawozdań nie nadesłały. 

Zarządy. ograniczają, się w swem sprawozda- 
niu na podaniu bilansu netto. Zwracamy uwagę, 
że i prawo z 4 lipca 1869 i ustawy wszystkich” 


cznój rycinie 
przedstawia slę 
najprostszy, spo- 
sób ustawienia, i 
połączenia oby- 
dwóch tych iub 
podobnych „ma 
a ż jednym 
eżąc Inane- 
ara. Mie le- 
ży jak zwykle 
pasa tym samym kręgiem, pasowym obaracać 
MOŻNA. 


Spółek żądają w rachunku rocznym obrotu, obra- 
chunku zysków strat i bilansu. Dopiero z tych 
trzech części rachunku rocznego można powziąść 
prawdziwy. obraz o. rozwoju Spółki, a. podaniem 
ich Spółki wywięzują się: z obowiązków w' obec 
prawa i ustaw. Prosimy także, by Spółki wy- 
pełniły kolumny statystyczne «w ogólnych * wiado- 
Homościach z wszelką dokładnością, 


Rozmaitości. 


— Towarzystwo Centralne Rolnicze 
wachodniopruskie, przesłało petycyg do parlamen- 
tu, która brzmi: „Mieszkańcy wschodnich prowincyi na- 
szego państwa, którzy smutne skutki -gosppdarówagó pree- 
siłenia w całej pełni znosić muszą, a nie mieli odpowiedniego 
udziału w poprzedzającym nadprodukcyjnym rozwojntako- 
nomicznym, nie mogą przypuszczać, ażeby. psrlainent :zgo- 


"dził się na Środki, którebymiały ten skutek, iż. wschodnie 


vj 


i północue częśoi Niemiec, trudniące się przeważnie rplni- 
ctwem, w których zupełny prawie brak warunków: rozwoju 
przemysłowego, musiałybypłacić podatek za; fabrykantów 
zachodnich części Niemiec, które tak pod względem, kligrn- 
tu jak rodzaju ziemi, przez bogactwo produktów górniqzych 
i przemysł, opierający się na tych korzystnych warunipągia, 
w pomyślniejszem są położeniu." — 

— Meiehs nnd Staatsanzeiger. zamieszcza. ogłosze- 
nie kanclerza państwa, że ponieważ od; dnia 12, zm; zyden 
nowy wypadek księgosuszn się nie pojawił i ponieważ 
wszystkie miejscowości, w których garaza ta naapęsła, 
zostały desiniektowane. przeto uważać należy księgogąwz 
za całkiem usunięty na całym obszarze państwa niemie- 
okiego. 


— M e fwschowie otwartą jest dnia $ b. m. 
szkoła folnicza rządowa. 


— Kposoh otrzymania w krótkim czgąte 
śmietamy. * Ciepłe mléko przyniasionć od krów: wyra- 
cedzone należy zaraz rozlać w pare naczyń i to do połowy 
w zininą wodę wstawió. W para chwil wydobywa się 
śmiętana na-wierach i można ją na użycie zebrać Mléko 
zebrane stawia w zwykłe miejsce, nie stawiając już w wo- 
dę, które znów wyrzuca śmietanę. 


— Sposób robienia sera z maślanki: 
Gotuje się maślankę i odstawiwszy: czeka aż ochłodnie; ma- 
stępnie nalewa się w formę serową albo w worek aby 
ierwńtka pdciekła. Skoro to nagtąpiłośoli się masę serową, 
ale nie zbytecznie, dobrze się wymięsza, dolawą pię jeden 
funt masy serowćj mnićj więcój łyżkę rumu, ugniata się 
wszystko dokładnie na ciasto i nadaję żądaną formę. 


- Aposćb poznawania wieku koni. 
Zwykłe jeżeli koń ma lat dziewięć, dostaję fałdu w po- 
wiece, a uastąpnie co rok jeden przybywa. Jeżeli ma 
trzy fałdy to ma lat 42. jeżeli 4 tv 13 itd. -- Kto więc 
posiada konie starsze nad 9 lat, łatwo sprawdzić inoże. 

— Dobra mieszanka na paszę. Sieje się 
żyto sto-jańskie w mieszance z owsdm grochem i trochę 


jęczmienia ua zieloną paszę. Owies jęczmień i groch sta- 


nowiły połowę nasienia tej mieszanki. We wrześniu mo- 
żna było paszę już kosić, poczem żyto ma nowo wyrosło 
bujnie i dało jeszcze dobry zbiór w roku nasiępnym. 


— Suchy ekstrakt mieczny. Zagraniczni 
spekulanci przewożący mleko z Niemiec do Anglii uła- 
twiają to sobie w ten sposób, że dodawszy na garniec 
mleka pięć łutów cukra wyyotnja je do sucha a następnie 
sproszkowane w pakach transportują. To jednego funta 
proszku mlecznego dodaje się cztery funty wody i się 
gotuje. 

— Praktyczne przygotowanie ziemnia- 
Lów do sadzenia. Zależy na tem, ażeby wprzód 
ziemniaki zwiędły, wskutek czego zwiększa się plon 
wpływa na wzrost roślin. Zwiędłe ziemniaki wschodzą 
o kilka dni wcześnićj. aniżeli świerze z mogiły wzięte. 


— Radykalne lekarstwo sa kamień i 
paralisz. Sok z rzadkwi używany w 6 dniach, cztery 
razy dziennie po kieliszku. uleczy kamień. Obkładanie 
utartą rzadkwią miejsca sparaliżowane, okazało się 
skutecznem. 


— Zaba 
gdyż niszczy szkodliwe 


jest najpożyteczniejszą dla ralnika, 
owady znajdujące się na po“ 


lach i ogrodach. Jeżeli więc żaby pokażą się na polach, 


tam z pewnością korzonki oziminy są pooyryzane i to 
przez pędraki, gąsienice i inne podobne robaki, a żaby 
czychając na tę zdobycz, oczyszczają przez to tylko ozi- 
miny. Ropucha nie jest jadowitą, jak to naturaliści udo- 
wodnili; wypuszcza 7 siebie tylko ostrą Ciecz. gdy ją mę- 
czymy lub zabijany. a to sprawia na delikatnych częściach 
ciała tylko chwilowe draźnienie. Ropuchy są bardzo zrę- 
czne i nie zmordowane w chwytaniu wszelkich owadów. 
W sklepach pożerają one wielkie mnóstwo szwabów, po 
ogrodach glisty. drżowniki i rozmaite sosiennice. które są 
nadzwyczaj szkodliwe Coraz też więcej ludzie przychodzą 
do tego przekonauia. że ropuchy nie są jadowite i szko- 
dłiwe. Ogrodnicy w Paryżu, Brukseh. kupują ropuchy 
na targach i płacą wysokie ceny. pielęynują je treskliwie, 
trzymaja po ogrodach aby się pozbyć szkodliwego robactwa. 


Wiadomości handlowe, 


k, 38, kwietuia 1877. 
Powietrze imelisniy w bieżącym tygodniu do Środy 
piękne wiosenne, vdtad zaś zmieniła się temperatura na 


(rdańs 


chłodną i zimną. Wiadomości o stame ozimin brzmią do- 
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tychozas zewsząd pomyśluje, tylko zboża oleje ni: roku 
ją zbyt wielkich nadziei. 

W Anglii, powietrze zawsze jeszcze mokre, chociaż 
łagodniejsze. Uprawa ziemi dła zbyt wielkiej mokrości 
ucierpiała bardzo, bo nie było można pracować, dla tego 
wiadomości o stanie zasiewów brzmią nie zbyt pomyślnie. 
Handel pszeniczny w Anglii przybrał pocieszającą fizyo- 
gńomią, ohociąż dotychczas Jowozy były małe, a kupcy 
od zakupów się -wstrzytnywałi. Zapasy pszenicy na skła- 
dach widocznie się zmiejszyły, jak również i dowozy, a 
szęzególnićj z Ameryki, dla tego w całym kraju okazała 
się większa chęć kupna przy wyższych cenach. Zapasy 
przenicy oceniają na wszystkich składach o 1 milion 
kwarierów czyli 5,000,000 cent. maićj, jak wtym samym 
czasie przeszłego roku potem jeżeli zważymy. że kraj ten 
do pokrycia swój kónsumcyi do 1 Września r. b. wedle 
dawniejszych wiadomości z zagranicy 10,000,000 kw. prze- 
nicy potrzebuje, to przypuścić możemy. że trudno będzie 
Anglii dostateezne dowozy osiągnąć. Wszystkie targi 
Anglii bez wyjątku były zeszłego i bieżącego tygodnia 
hardzo stałe i płacone wyższe ceny prgy dobrym poby- 
eio. Ładunki jużdoszłe ı jeszcza w drodze będące także 
skwapliwie skupowano. 

Przy nadchodzących codzień korzystnych  wiado- 
mościach 7 zagranicy przybrał i nasz tark przeniczny w 
Lygodniu bieżącym tendencyą bardzo ożywiuną. dowozy 
mianowicie wodą były znaczne, ale przy foknpie ogólnym 
szybko je rozkupiono, po cenach co dzień się podnosząc 
cych. Usposobienie to dopiero wczoraj cokolwiek było 
spokojne. Sprzedano w ciągu tygodnia 6000 ton, zwyżka 
cen wynosiła 15 — 18 mr. na tonie. Żyto w początku 
tygodnia późnićj przy nmernycn dowozach drożćj płacono 
Jęczmień tylko w wyborowym gatunku kupowano, zresztą 
bez pokupu, 

trochu dobregą nie prawie nie dowieziono. 


O O A 


Berlin, 1 maja. 

Groch per 1000 kilo do gotowania 151-186, na pa- 
szę 135-150 m. 

Kukurudza per 1000 kilo w miejscu nowa 130-436, 
stara 135-140 m. wedle gat. pł. 

Dyskonto od weksli 4%; lombard 5°/o. 

Olej rzepiowy: — — cent w miejscu 6,50 żąd. 
maj 65,50 czerw. 64,50 żąd., lip. 65,50 pł, 
67.50 żd. 

Okowita: słabiej w miejscu 52,80 żąd. 51,80 pc. 
wyp. 5000 litr., maj 53,50 pe. 

Mąka za 100 kilo. Pszenna piękn. stara 34 -85.— 
m. Pszemia nowa 32--83 marek. Rżanna piękn. 29,75 

30 marck.  Rżanna śred. 28—29,75 marek. Osu- 
cie pszenno B = 10,85 ni 
Koniczyna do siewu, czerwona wyżej za 59 ki- 
54—52 --69—75 1ark.' biala słabo 56—63 —67 —B0 


ząd., 


logr, 


marek. 
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l Ceny ta 


Stałe ceny ustanowione przez. faz 
deputacyą targową. 


* Raciborskie ceny targowe 
z dnia | majs. 


Przenica za 100, kilogramów 
żyto ś 
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Telegram giełdowy 
Berlin, ! maja. 

Pszenica per 2000 tumt na maj 260 A 50 aż 
Żyto A 182 „ — , 
Gdańsk, I maja. 

Pszenica per 2000 funt. 255 M — A 
Żyto n 176 „— nh 

Kapitały. | 
Kol. Górmoszląska . 131 — 25 — 
Pozn. bank prowine. z : MBR „wd in 
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Aus. akc, kred. 3 b 2137 h0 a 
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LZ pewnością żadna inna popularno- 
medyczna książka tak prędko we wszystkich ko- 
łach społeczeństwa polubioną nie została, jak to 
osławione dziełko p. t.: D-ra Airy Metoda ua- 
turałlnego leczenia. 
zaświadczeń w niój umieszczonych dowodzi, -dozną= 
no przez takową tysiące chorych prędką pomoc i 
ulse z pomiędzy nich nawet bardzo wielu takich, 
którzy już o swem wyzdrowieniu powątwiewali. 
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Budowniczy. 


ulicy kolejnej (Bahnhofstr) Nr. 42. 


kir. Redakcya „Postępu Rolniczego. * 


Jeśli który z naszych tu, lub okolicy ma 
zamiar budowania z obecny, wiosną, lub cheial- 
by zasięgnąć w tya względzie jukicjś rady 
albo tóż życzy wygotować sobie zawczasu rysu- 
nek do budowy 1 t. p. Niechaj się zgłosi do 
p. budowniczego Carquevihe (Mauer et Zim- 
mermeistr) zamieszkałego * tu w Bytomiu na 


Jest to nasz rodak Polak dzielny w swym 
zawodzie, dla tego polecamy go gorąco wszyst- 


Mianowany Reprezeniantem 
Sziązkiegoe Towarzystwa 
Zabezpieczenia od Gra- 

dobicia w Wroeławiu 

polecam się de przyjmowania wnio- 

sków ^ zabezpieczenia. Wspomnio- 

ne towarzystwo jest oparte na wza- 

jemności, wynagradza szkody po- 

cząwszy od %4. (płaty pobierane 

wynoszą równie jak w roku ubie- 

głym od 100 tal czyli 300 marek 

kwoty zabezpieczonej : 

w I kl. od zboża ozimego i jarego 

po 15 abr. czyli 1.4 50 4% 

w IT kl. od roślin olejnych, strę- 
czastych i koniczyny po 2274 
Sgr: czyli 2 %# 25 A 

w II kl. od lnu i konopi po Lys 
tal. czyli 4 % 

w IV kl. od tabaki i chmielu po 
4 tal czyli 13 .% 

Ustawv. prospekty i szematy 
do wniosków w języku polskim 


dany 


kolwiek 


p Airy'a sposób 
(leczenia naturalny, 
32 ark, z licznemi w tekscie 
drukowanemi 
drzeworytami, cena 1 mrk., wy- 
nakładem 
Lipsku (Richtera Verlags-An- 
stalt in Leipzig), w języku pol- 
[skim i do nahycia we wszyst 
kich księgarniach. — To szcze 
gólne dzieło można wszystkim 
chorym, wszystko jedno jaką- 
chorobę 
tem więcej ostatecznie doradzać 
czem tyczący się sposób lecze- 
wia jako w istocie (w Samej 
rzeczy) się dokazal, jak owe w 
| książce liczne drukowane oka- 
[zate świadectwa dowodzą. 
| Dostać można także w Ekspe- 


r om = 
Dla cierpiących 


chorych każdego rodzaju można 
z wszelkiego przekonania uży- 
wanie tysiąckrotnie fokazałydk 
w D-ra Airy”a leczenia natural- 
nej opisanego leczenia metodzie 
polecić Toże w więcej niż 68 
wydań, teraz i w języku polskim 
wyszłe działo, 500 stronnic peł- 
na książka, kosztuje tylko 1 4 
i można otrzymać we wszyst- | 
kich księgarniach albo wprost 
z nakładu Richtera w Lipsku 
(Richters Verlags - Anstalt m 
Leipzig). który uakład itd. na 
żądanie także 100 stronnie obej- 
imujących wyciąg z owego gra- 
tis i franco do przekonania prze-' 
syła. 

Dostać można także w Ex- 


anntomicznemi 


Richtera w 


cierpiących, 


Jak nam ta wielka ilość - 


kd 
Jest do sprzedania z wolnćj ręki 


dom nowy murowany 


przytem 
t4 morgi ogrodu kuźnia murowana studnia 
za cenę przystępną 
gdyż tylko wszystko to za 500 tal. 


Zgłosić się można wprost do p. 


Wincentego Herkel 


piekarza w Rudnych Piekarach przy Tarnowicąch. 


przesyłann na żądanie. 

Ayczący sobie przyjąć agentu- 
rę zcehcą się zgłaszać wprost do 
mine, 

Kkorespondencye proszę prze- 
syłać fr do Wroeławia (Breslau) 
Alexanderstr. 12 part. 


Stanisław Śczaniecki. 


Zabezpieczenie 
od szkody gradowej. 

Pewne pruskie „Towarzystwo 
zabezpieczenia od gradu — dzia- 
łające dotąd z wielkiem powodze- 
uiem. szuka agentów. nietylko w 
miastach. lecz i pu wioskach a pij- 
nym zastępcom udziela wysoką 
prowizyę. 

Prosimy zgłosić się do 
Haasensteln & Vogler, 

Breslau pod nun. 2300. 
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i dyeyi „Gaz. (rórnoszi.* 


Suchy ból 


(podagra) 


chociażby zastarzały, przez mój 
środek tak nazwany „Gichtgeist* 
w krótkim czasie wyleczony będzie. 
Najlepszy dowód tysiące wyleczo- 
nych. 

Cema 1 flaszki 2 m. 50 fen. 


(Wysyłka po, nadesłaniu tych- 
że lub przez zaliczkę.) 


T eie 
V. Franz, 
w Holsubkau (Uzechy) a. d. bõhm 
Westbahn. 


pedycyi „(łaz. Górnoszląskiej." 


Sprzedaż | 


Miejsce uiedaleko miasta po- 
wiatowego przy dworcu kolei żeta- 
znej, do którego 84 mórg  dobrój 
roli i 10 mórg łąki- należą jest z 
ruchomem i uieruchomem inwenta- 
rzem zaraz powodu zmiany miej- 
sca. tanio do sprzedania, Kupujący 
mopą się bez pośrednictwa trzecie- 
go tj. u tunie zgłosić 


Kluczborek (Creutzburg), duia 
14 kwietnia 1877. 


Juliusz Wessely, 
piekarz. 


(Beuthen O.-8.) 


